
. r. Uptifa poczłowa uiszczona ..,czalłem. Łódź, Poniedziałek. 19 kwietnia 1926 f. Roll IX • st ~ ..... ,._~--...................................... .. 

• • LITERACKI. OZI EN N I K PO LITYCZNY, SPOŁECZNY 
= -. • 

prenumeratamle.ięczna"Cło.uPol.Blego"'W~o.,. Cena 20 groszy 
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sylką 'Pocztowa 'W BraJu - zł. ~.-; zagranicę -- zł. 7.20 •• 
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r zbita! 
Ministrowie socialist~czni ustępuią z gabinetu 

rzesilenie gabinetowe rozpocznie się we wtorek 
(Nasz warszawski kOTesp().nd~nt te.lefOlJlUje). 

Zgodnie z naszą zapowiedzią w dniu wczorajszym w mieszkaniu marszałka sej
mu ooL"':yło się posied~cnie "pią,tki" kwalliikncy;n.ej, cdcm ro-zpatrzeru'a i za:ęda sta-
110wislta w s1.osun1.,. do pł'ojekt6w finau50wo - gos.p-caa!'czych socja!:stów i m!n!sŁra 
Zdzie.chowsld~o. 

BEZWZGLĘDNIE WYSTĄPIĆ Z ICOALICJL 
~1in. Barlicki i Zie.~:ęcki we wtorek zgłosq swe listy dym&syjne. W tal lIPO

sób tak dł,ugo klecona i łatana koalicja, uiewytrzyma.ła próby zasada!czego ag_ 
nienia. i 

Po dłu:fotrwał d! i ciężkich obradach Z DNIEM DZISIEJSZYM JUt JEST ROZBITA. 
wrĘi"SZOść PRZYCHYLIŁA SIĘ KU PP,)GRAMOWI Mm. ZD1t'ECłIOWSK?EGO 

Mmistrowie s~c!aJistyczni st~,.,.!)WCZO nie z1ad'lalją się z programem p. Zdzie
chGwskiet;,to, a wskutek zaaprobowania ito, postan()w11ł 

PnesHenia gabinetowego oHcja.1nle jeszcze udema, uatomiast 
ROZPOCZNIE SIĘ ONO WE WTOREK, 

z chwilą zg1oszooJa listów dymisyjnych pl'ZeII: miaisłl'ów soc.jaJistycrmych. 
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Sp wiedź 
do dOIn 

s ł wie 
Zmę zenie 

-- Tragiczna droga • Si zony 
--, 

s iertelny rzai cm. o 

Et ". l znuzenle rocesem -- Jeden 
a zbro n· a skrytobójstwa 

i po udki czynu Mor prz 
, , os erca, 

Trybunał nie wyda wyroku w sp'rawie \ Muraszkę na zbrodllia;za;;h ::ó.ńz:wowych, I zuiac tam m!odz~ei. Starota.d wyszły właśnie owe 
winy czy n:ewinnoś<:i Huberta Lindego, al- kt6rych n!eclolężny rząd, tez i;:,,.l- 'o I s.łynne .. Tarnowsk'e D7ieci", by walczyć za nll'-

bo, jeśli za '\Vsz~lką cenę wydać zechce. względu na obowiązu'a::e ud:n!y, wvda'l r."";ledość.. .' 
. '. . l ., \\'ychowywdy s:ę ·"ne w zorgamzowane] D~Z"-

wyrok ten będZIe lUZ bezprzedm·otowy. , wał w ręce pań,<'!wa za tych zhrodn'a:-zy . • I ! K .. ·• kle"'o 
W k

' k d . k L_' I . zc"":;!C czy.e f1 .' ns "'. 
yro OWI przesz o zlła r~ a ~~lJTo;ona w ,normalnym porzą.~ku rZ2~.ZY :-d.~ o·\· : e- I 0dv I'~dsz,~d l {Jkres ",roln,ei Polski b.y!o nas ;'l~ 

W rewolwer. Z tłumu pu'bhczn"s'cl O?USZ- • dZlalnego, - z.abo:stwo n:e wys ;'ndlone ! pocztO' .... COIV z wyksztdccn cm prawmczem. 
czającej gmach sądu po osŁaŁniem słowie I dotąd je.szcze nak2ycie co do W'SzyslHch Wy~l::no tT:;J!e <lo Warszawy, w celu zak!2d3_ 
oskaażoneg<l wyszedł podoficer. który; wpływ6w, k~óre je za·n~,.·owały, _ zosia- ' nla Pocztowej Kasy Osz<:zęanoki. Rozpoczął''',1 

l 
pra::ę z kill'C'n'a strr:rmi b,d r,wcami l wespói z 

przysł~chiwa.ł się całe~u przebiego~i roz- :0 p-od wpl~wc!!! te7 de:ncr::l'la-::·!. w ? o- l1;n1' siworz: 1':.n Ob(;Cllą instytll.:ję. 
praw 1 podązywlSZY w sIad za oskarzonym lęcl.a'c.h pubhc:,nych cto"- ?or:e ta!~' e mm- I Nle miatem na ten cel an: grosza. Za wra~ne 
przed samem jego mie,s>zkaniem z,abił go I bem jakIegoś cZy':lU :e7eli nie świctlane-Jo, I weksl<! s,pro';;?dzdem p'erwsze m ~ble biurowe. 
wprz6d, zanim sprawiedliwość prawo- to pTZeba czenia, nawet Pc,.l.,·';a ':" ~c;!'lc1.o. I Nas'~PT1ie pretr.;er P?derewskl powolul.e m 11P. 

rządna mogla zawyrokować o kalTygodno- Należy się cbaw:ać, że i tym r8!Cm n:c do kieroVlan'a pcH'ą po·cztą. N(e prosilem o 
L b to. Sbnal~m do pracy i w clą~u nicspetna trze.:h 

ści czyn6w przez indego popełnionyc. zabral---n:e głos6w o?:nii wh:id warstw miesIęcy darem joono1:tą pocztę w całej Pr)sce. _ 
Stała się rzecz wzburzają,co zdrożna. paf..stwowo n:culw:arlcm:onych, które w , NIe wl:;cej czas.u zużylcm na postawienie P. K. 0, 

Nietylko z punktu widzenia najprosfszy::h czynie sier:'anta Trzm:e:ow.=-ve .... o wih:e' Jut 31 m;)i'ca 11'19 roku mam własną drukarnie I 
pojęć humanitarny'ch ale także ze wzglę- będą odruch wzbu.rzonego 5l!Ir~'2nia pu- {l1?,"cjrt'lllącą sprawnie Instytucie. 
dów na samą podstawę po'ęć prawno-spo-I bli~7"e~o. ! Budu!ę 11a prawo i lewo szereg gmachów, d3-

l h d T ;~ meszkania dzie';4:'v'1l rodzin. Uc'ecz:,a nd 
łecznyc~ U cywi.izowany~ naro ów. 0, Temu wynaŁttrzcnht wyobla'e'l o ~I)- marki nii! jcst ti! (~'a mnie Celem. lecz tvlko :ind-
cze~o S!ę dO?UŚC1ł wczoraJ sprawca kr.va- I dz;wości i do:itl~~:c:[,'Jll'c;'ci .oamo:-;d'Jw nn- kiem. 
wcgo saII'osr,du nie iest z;re1sztą nie.stety le 7 v z ca ą (>n,,-~'<l rr?,,~"\'d?'da{ t--"":~m I W 192;'. roku ste'ę p"/.·'d h:c<;tJą ido(e~(I ohl!

pierwszym przykładem tego wypaczenia i krie ono nle bez;-l€,Ą'I'eńdwo o w,,..!~ ~·ot- I Clen'O\Vń!!:o, UÓiy o:·:nar s!Q t~ iko złdym fantJ~ 
zdz!czeI!1a umysłowego, które sprawia, że nie'~ze i W!ęlr,~;:e, ni/by :;!ę na pozór rro~!o I Wyt.1. 

jednostka nieoowolana radnym manda- w'd' • I N:e bylem ~e,(o wyzn~\·.cą, ale poszedlem na 

t hl
' - . b'd .. u ~ a .vac. I rękQ p. Grabsk'clT'll i rob'lem, co moglem. N:gd" 

cm pU Icznym nIe o arzona czu'e s:ę - .,. li . ' ., . . ..'. ~n nm;,,: d" q," " ' e n:e kierowałem Się bezkrytycZ11!C cr.ęclą WZbO~1-
PCWD. Zl1·ona do ferowanIa 1 wykonywama 'iiH1Jl i ~.:-; tA .. :U /, I cenia P. K. O. ! nl~dy n.\c szedłem po linii wy7.\·-
wyroków, przez własne impulsy sugf(ero- Może godzInę p'7~d ~wą tre ::zną <\li. Modem wszak przy rz~:-ochowan'll pla::,ć 
wan'J.:h. Od -chwili, kie.dy cały obóz poli- " śm:cl'cia, ~. p. Hubert Linde wyg~o.:;:ł Z ła- za lIOŹ<lnC tl lT'r:~ oszcz<:clro~cl w stosunIm 1 ,1. 
tyCl'1.y uznał za dopuszcz,a lne potworną I wv o.sJ .... arżcnycb csta{n:c swe słowo ',v są~ -' l,)·:on HOO mk. Uwa~a!em Jedl'ak. że br!oby !n 

zhro:lnię państwową, sp.ełnioną w grudnlll dzie. P:7tT';cło 0"0 n:::"'~":u:r:::o: krz:ywdzące, ch<lć P. K. O. i<trtnie mC7,to zaroh',( 
I t,olos~lnie, i wy;pracałcm z !!6rą po 7 z1. Poch! l-

1922 roku, posta\vić na ołtarzu iak:e~oś I - M:ltll za sobn 40 lat pl:rcy. \II klÓiej I','''gt :n ~ ndo to pnwa ·na. część ma'ątku Instytucii. 
bohatcTsk:ełło l' tł, od!1e tł,o uw!e1bienia czy- ł się wyzbyć e:o-olZI1111 k ci 

5 15 5 U' I r ,Od ]920 roku prow~d7ę pnlitykę re ylową. 
nu dlate!1o, że to do6adzało potrzebom NIe mam do )udz~ nicuiności. ;~ em ;,m ,a .~ 

~ ~yc'e i 'liJĆ bc;'dę dO) ~micrci. Ta linia szectltln l-l- ?rzyzn:!tn się, te l to bylo również nadużycle·ll. 
prol';1.';andowym i miało osłonić mordnych Kredyt by! \';szakże zbawien'eOl dla odbud{)wy 

wsze~ I '" k P K sr '''!CÓW mordu T)r7ed potę";eniem P'U- WyhTd~'n karic-ę pr' . l": !!, gdyż nie hy~a powoJ~nl1e!. Odrestaurowane za PO l.Y"CZ I z . . 

bl l ł 1. ł l O. K05pocarstwa rclne mo~łr pliżn:ej płnc'ć na-;czncm - wt oczono w s ~ t'lsze Uffiy:: y . po'rtYC'l1a. Dzlew!f'ć lat ir' cl{)~~:;; s~~cl7'I~m IV 
. "t :-blcne pocl~tki 

przckcn.:.n;e, że każdy może być sęd-dą 1 i 7.~p:d!ej pro v. ir..:ii p ';o :;!:~'; ... 11a tc .•... !>r. c ,o~.W;.1.Il: 
l! t ' ńd !lap ~c' mI Pi!'ano WÓWCZ<1S, że L'lice wyrc:l,!lzif pańsh,·u 

wv~ ,,)'T'.I/C'ł t".-,o CO w da'e m'! i':~ rą,e1 i WY'[ll. s.r,{),ccz;n,w. JC;C"t~111 D~, '.' • .' • J, ,'~ ". 

, , . y . n'nic 7?nd2r1l'2m' i Nlerz:JC'!"11J S'O;- '\ dnPI I{n- szkolJę, bo 1',dZlela i'o/~czrk prav. l. (]. r.no, a ,.d-
to sltti~zncm oądź kon:ecznem dla wyz- n'cc I\'dr<po'ski. br PiO\"o,'.:~ !:>In nH';,,1 'pra\"ę biera zGewal1'0w al1e p!en "\cl7e, a L1ndem~l szlo o 
>lz~·nh ne' rn-: .... względćw. , OŚli :"to\'.'a 7:>'-"I··c!°ć ~,l· I c;:yte1l1i~. kroPczkl. . !nt"·~s p~ństwa 

Zabóistwo. spełnione ~zez sierżanta J. Dw.aD~de lat spędz.ltem w Ta:nowJ~ orlani- l la wje~ ta!kUch rzeczy roollem. które do mnIe 

nIe należały, bom uw~at że J)lenlędzy llaleb ... 
żywać do celów o·góln ych. 

Ta, sama, polttyką kierowalem się przy slrupi. 
obJi.J?;acji kolejowych. Trzeba byro przys{a,lJ)lć do 
skupu obli.gac;f, mv!!ącychpó:tniej koszt<lwać pad. 
stwo miljonowe sumy. I Chcxl1;J,f.o o niewypus.rezenie obHgaq! z kraju. 

I Czechoslowacla wyk\lJPywała Je usiłnie. Musla
I tem wIęc dawać cene, której żąd a n<!. ChcLahm 
I rohlć zawsze iaknajlepiei. WYS<lkj sąd wie, te w 

I tem, co mów;ę, nte kłamię, bom nie kłamał nIgdy, 
Stalę tera,; pr2)e'<l są,dem w pokorze. By? czas, I :te chcia,lem zro,bić co innego, ale czas ten pru-

l
, mInął. Nie mam świadomości prz;ekroczen1ia w.Ja

dzy. Mialem kQmpelencje nIepomiernie szerokie, 
I szukarem nlejedn{)'krotni'e rady w ministerstwie 
. skarbu. ale o<lsuwano sIę odemnIe, obawiano ~:. 

I 

drcyzlf. unikallo odpowiedzialności. 
Gdyby wysokli trybunat znał ówczesne stosun

ki zakulisowe, z pewnością :nny m!afby ~o-gląd na 
cala sprawę. 

Prembr byt zacny, ale 1'l1ni." ech co tu gad<l~. 
inny zupełnie świat. 

Co się tyczy M:1Tlana L!l1d,ego, to nie lączyły 
mnie z n'm żadne blIższe stos·unki. Po'prostu ch..:ia 
lem odebrać mu zcobyte zagranicą pieniadze 
r 070sta \vlć je w kraju. 

Prosz~ wysoki sa,d tyJ,ko o Soprawiedliw~~ 
spra wiedli w{J~ci oczekuję. 

Co mi więcej p{)trzcba? Ja mam ty'k<l pra'.vo 
w Po' sce żyć! w niej dzieci swoje wychować, nI, 
więcej. 

Przy ostatnich sTo wach gro/) p. Lindego zaTa· 
muje s'ę i gini{! w spazmatycznym skurcz,u. 
. Po ostatnlem siowie sad ogTos'!!T redakcję pyt r, ń 
I wyznaczyl na jutro na godzinę 10 rano o-gtOSlC. 
nie wyroku. 

P. Linde ws!a.? wolno z lawy oskar.;o'!1ych. u
śmlechl1~t się s.nli!tt~,(} I wv>z,edl z sali $ądowei. 

W drPldłB d~ do~ U 
Po zakończeniu rozprawy o godzinie 

j 3-ei minut 30,. ś, p. Linde wyszedł ~~a.z z 
kuzynem SWOlm p. Rudolfem Cywlc·cm z 

, t5machu 5ądu okręgowe(o przy ul. Miodo-
ł . " k' ł' d . k . we' l oS :erowa Slę o swe~o m:esz ~ma 

w domu pod nr. 2-4 p,rzy ul. Brzozowej. _ 

na stronicy 2-ej) 



'!2 19.rv. - GŁOS POLSKI. - 1926 r. 
~~~-------------------~~--------------------~~~~~~ - Nt'. 107 

'CUW$!i _ .... 

ł.y ny a oso • e ubert • 
ID 

ś. p. H. Linde szedł uJ. Kapitulm" Za- I łeJczen!tę ł w naszej armji kurs pooo-Ucer.. S1awiony przed rotm. Han~Hem Tnmie-
pieckiem, Starem Miastem i ul. Celną, Po ~ki samt&rny. W viietk.i~ł wo!nie bt-al u- toweki zameldował służbowo: 
drodze rOLrnawiał o proce.de. W chwili, , dział w I~amr.an}i fn!'eclde~ zaś 'W wojsku .,Pan:e rotmistrzu, melduję, te %a'biłem 
kiedy obaj orzechodzili obok dcmu pod nr. ! pcJshlem 1?ny od3ieczy Lwowa, gdzie od., Huberla Lindego" i dod.ał: 
2 przy ul. Celnei, oddnlo~2~0 o ~ilb\.n~śde niósł. k~n~az:;~ od pnysypan:8 1"sn ;Jem. "WiSzystko złe, co.się u nas dzieje, 
kroków od ul. Brz~zo:V~l, m6.wlł f' LInde: ; Od grl!tin:~ ue. :oku był pnycz10!01lY z I bierze poczatek od ludzi takich. lak Linde. 

- Dobrz.e, że Slę lUZ skon-czY10 .. lt1am ,. ~a~nl! s&l'.l!amc~o. do s.zk~ły r.~ch'!)r~. Mowy adwókatów gł-a.s.kały. i chwaliły go 
za wroŁy głowy, .. Je<s~em tak straszme znu- zych I n~łnlł łtmk(:1~ w lz.bl~ 1,tf"tY;,!.ć ch,: a tak.że i mowa prO'kur-atO'ra "szła w para~ 

, ŻDny.... , , ! rych. W~:r~ przełtO.z-o;ty~ C1e~zył 9IQ om- ~O'n" 2 tamtemi. To też nabrałem obaw 
W te} chwdl bu1mąl wyskzał. P. Cy· nJą· dohrłJ, Jako s"'<)·ko·:nv 1 8UJDl~ny pod,o.. 7 r: 1 b.l' ~ ~zczon" y, 

wic!:~! ldóremu przemknęła myil, że f .. sł licer !'ian!ła.rny, nie 'WylUloZUjąC ani ~hytnicj ze ·,n( e ęU.Zl: o ... zy", . Y'. . 
to iakiś \rybryk częst·o na tych u.licach do- łntdigendi, an1 nadm;~cj wra'Hj.wo-ńci, ~ tem, mlełScu Trzm~c1owsk~ zazą.dał 
kazuiących wyrostków, odWTócił lSłowę i p~plerosa l po otrzymanIU gO' clą~nął <Ut. 
spostrze[!ł słaniającą się oostać p. Lilld*. S'm·l~rt\ r.indego leJ: . , . ' 
PoJem widz llia opamął j"S%c-Ze mcrHsłe za- 'l" i'.a UlU , .. Je,s:te~ CZł.O'Wlcklem ttcz~wym, l poll-
rys1' ja~ie~oOŚ szyM;o oddala;ąc~o si", woj- Tymczasem ś. p. Linde l~ż,ał na środku I tyka SIę n~e zaimował~r,n, a wlen:' 'fe czyn 
skowe~o z rew().Jwerem w r~ku.' W teJ jezdni w agonji. Zhrodnian w'fstrzelił pra- D'Ć będą. ~rały na ,sw(ł r~chune~ l kryty-
chwil: "sł~7.ał oltrzyk: wie przykłada:ąc broń do tyłu głowy. Ku- ko\\:ały r?z~ę pa.r\e. tó~ :tastrze~am, ze 

W sprawie skrytob6ystwa Ś. p, Lincłe~() 
m·amy d·o c7.yn-ienia z faktem morderstwa. 
pOlp.ełnione~o z pr~medvtacją i w wy,ątko
wo obciążających oko!icz;nościach, J!dvż 
morderstwa, popełnion.e,,!o n.a oscb!e, pO'l'O 
sta:a,cei pod opieką ~ądl1, 

Przes,tępstwo to jest przewielziane w 
art. 444 pnep:;s6w kodeks.u woj,~kow~~o 

Wydanie ~jer!. Trzmielo.wskie~o SądOtvl 
doratnemu uzaletnione jut jedY'n~e od d·~~ 
cyzji dowódcy o-kręgttkor:pusu, 

Jedynym nieodzownym warunkiem, 
wyma.ganym pnez ust,a'wę WojskDWą. to 
stwierdzenie poczytalności mordercy i 
o.rzeNowaazenie śledztwa w cia~tt 14 dni. 

Sąd wobec zabóJstwa 
- taoać! la t!t1~wiła w m6zdu. Je"'zcze oddychał, d" zad~.el n:e naIe~ę: zabIłem z wtatSnego 

Ś L' d dł •• '-- 1_..1 po'-'ędu Wobec zaszłego trarł:c~e!!() wy_pacHtu • p. Ił! ~ pa na Zle!rłt~ IJ'r~Z!tC ~n'=łł- ouls bił b.ardzo silnie p,:-6bowano go <::u- " . 6 .. • 
N " h ł .....a p Cywi 1-' • '- P z oskarżon"'"111 Bodem uważamy za właści. a u! V Y o pT/!!W'!e p.tt,uo, • ~~Kl c;ć wodą. Bez.~l{Utecznie. rzy pomo'cy l 

poehy1i się nr.~ 't?hcym. VJł::~ ~.łl?b!~~ł przecJ-.odT'iów rrz('n:~,sici'o ś, p. Lind,t1o P!~rW~'1e sz~ze!J'óły ŚWe~~f1~~a y;e pod~tś t? c,zyte1nikom tN1!s~m t'astępu-
't ::I,omoc2I woźny p.' K.O.. p. Wll'1ars~i, do mie,<:zkaaia płk. sztabu 1~neral1'€~.o Ją<:e wYJa menIe. 
k dł d L d P C ' Po dokonaniu mordentwa s~crża":t Z .... a.lnt ktu 1 t'- ł ,ery, ez!> prz~ 5. 0ł.' l!1 1M1l. ': ~(:- Chila 1':kielto ~dzie :~ lro sl1blok.e+or zalm..,- CA,' c czo, z mocy pun ar Y'KU n 
EJ. w:d.'l ,e, że D,lrt n.e ch~-:ta ucte1ta,ące- wał dwa Dcb)1e, Rcz.~)acz redziny była Trzmielow,~k orzyhrał Tlozę bohatera. 16 ustawy I>O'stęp. karnelto, w raz'e śmier-
~o, pc~~r:lłł %3 nim z o'ń'!'zy'-lem: hez~ranlczr.a. Lzya::z POP'oto',via ratunk.o- O czyn:e sW\-~ mówi z uśm:p.c'h.em na ci o~lta.r7oT!ego po wszczęciu 'Pos tępowa-

- Ch'wyb'<'ie morder<:ęl werfo stwierdził śmierć. która nashnHa w nstnc-h. n:a sadowe,go - ule,ga ono umonen:u w 
15 minut po oddanlu sh"zalu, t. ;. Q ~odzi- .,Bałem s ę, że sąd uwolni Lind~,go, kUl- przedmio.cie odpowie.dzialności karnei ~e-
nie 4-ej po pO'łudniu, Ś, p. Linde leży z re,go uważałem za szkodnika". goż, 
twarzą. spokO':ną. lelrko u~miechnietą. Po· Gdy wyorowodzotlo J!o dO' oÓt!mocnodu, O ile fea.nak w toku ~p:rawy karne.i zo-

Zbrodn"-!'Z zaczął b!pc. J<ied~ się 7!Jta- ni6s1 śmierć w chwili, kiedy mówn~ by przewietć do wię~:e.nla, usiadł on n:t , stalo jut wytocz()n~ powódziwo cywilne o 
tnl mnieJwięGei w pałowie dt'~i mięo:r.y J t t k t 'e ,żony gł6w-nem sie.dzen:u autcM()b';!u i dopiero wyn.agrodze.nie za sz·kody i straty, zrządzo-
wylof.n:m ul. Celne' a Syreną na środku Sta. - es em a s raszru • znu" na rozkaz rO't mi!S trza żandarmerjJ p'tZe~dadł na przez prz~stęp'Sttwo _ musi ono uIe~ 
re~o Ryn'ku, zbrodnian ocfw;rócił się i 9ta- Wkr6tce ~o %!l0rderstwle przyb~lt: ko- się n,a boczną ł.aweczkę. rO'zstrzygnięciu '!)tzez tenże sąd karny Zlg~-
nął na chwilę nie.zdecydowany. P. Cywic- mi.sa,n I komlsa.r:atu, p. Klamr.z~kl, 1?od- W chwili, ~dy zamykano go w celi, mnt'- dnie z art. 17 U. P. K. 
ki, widząc go z rewolwerem w ręku, sądził ~om!sarz n komllSar'atu p, .W1ŚDl~W$kl, p, derca rzełkł: Ponie-wd zasądzić to 'W-yna.grodzenioe 
w pierwszej chwili, że skieruje broń r6w- tMp~kt~r Sonnenb~g, k!erown~ II!-go _ Nieoh hdna partia p<llitycm:l nie s~d mote tylko od ()óEdby u2':nanej %a win11ą 
Jlież przeciwkO' niemu. Wobec czego ukrył ! komlst\rJ!tu n~d.koml.sarz p. PoraZlltskl o- b'uze czynu me~o na sw6;f rachuifle.'k. Je- zarzuconego jej <::zynu, przeto sąd mU~l 
się w bramie. Od ul. Świ~skiei nad· : raz pt"ze<ł.staW1cl~l~ ~ladz sąd~wyc? kt6- ~em niezaletny. I wypowiedzitć się w przedmłooie. winy, niC? 
biegt w tej chwili na ()~~łos wystrzału p'!"' rzy przel'row1:'.d.zlh sle.dztwo pIerWIastko- • • • or1:eka ią~ o karze. 

&~erun1rowy ~ kcmisaT}atu Gustaw MareJ-

1 

we. Mordercę widziano około godz!ny 1, fl Gdyby pow6d eyw:·1ny zrzekł się po-
11. ,ta,k. Zbroml1arz na W;dok !WJi~!nt8, zre- lin I '" ł b podczas przer'Wy są.dowei, w poko;aoch go. '1 wództwa <:ywilne,~o przed wydaniem wv-
petował broń, IM! chwili zaś. WTlę! ma.~.· W IdJmll 1.11 l) V ścir.nyC'h, mieszczących się nap.rzeciwko roku, to !"owćdztwo cywilne U'le~a umn-
'""' ł'V\czem o~:.ał broń poUcłantowf ze l N . ~ k' I. L' cl t' Są--llt okrę""""'erło I rzenl'u a tern camem l' po"tępowanl'~ k"'rne ;{;;;;;i: ,araZle ~wro -,l e, p, In egO' POZo.s ar,ą c:! .. !'".,. 15 ' , • . .. ' - , • u. 

, • Ił . W mH.>szkanm, \Yheczorem przybvła koml- ,S edzlał.Dn w t.o~arzystw~e ~ l,odel ~o w'nnO' być umorZDne wobec śmier , pDd-
-. ZabIłem Luuł!ł.,o Z!1 zło, ł..t::arobił sia s~.-dO'wo-wo;'fkowa z p. ~en .. Gr~bere~ I h!(~tv, z ktorą spoz)ł w.sp6b e smadnn e. sądnego bez Drzeihnia o jego winie. 

dla OJczyzny, Proszę mOle ares%ł I na czele. SekcJa zwłok odbędz:e ~lę na,- W razie zrzeczenla lSi~ pow6dztw.a przez 
Zabójcę przenrowadzono do komisarfa-l' pra\łdopodoł-Y1iei w poniedziałek P'ld sąd Vln~sknr ''I prokuratorię p()JW'.sta:e oytanie czy spa~-

tu puy ul. Daniłcwiczowsldei, pnczem U· • kobiercy zmarłeJ!O oskarżonego mieliby 
staJono, te jest to Trzmielc'ws·~( W~cław, Co mÓ1U~ OrdZlrCa, , Mord~rca ś. p. Huberta ~llldegO', zda- I prawo prc,s'ć sąd ° określenie jego w'ny i 
32·1etni sier:hmt sanłtamy W. P., zonaty nJem w~JlSlkcwych kół p.rawn:·c,zych. Odda-l ewentualnie kary - skO'ro tego rodzaru 
od 5 lat zamieszka!y puy ul. Pokornej 12. Przeprowadzony do komisariatu Tumie- ny będzie pod sąd doraźny wo;enny. prot·hę m6:głby z.głolSić sam oskarżony za 
Jest on', zawodu posahk~TUm, 'lll'OOzo- lowski, odmówił w policji. dalszych zeznań., Woj.skDwa ustawa o sąda·ch dorainych, I ~ycia, .gdyby były warun'ki do umorzeni,'l 
ny w Warszawie, w 1894 roku, w wojsku w?b~c <;ze;tJo przesłano go do ,,:oi~~owe~' Wydana w roWu ze'~złym, przewidu:e odda- I postępew'ania karnego (art. 772, 773 U, p, 
!aś służy od roku 19'.5, początkowo w ar- , WlęZl~ma sledczei~o, przy UJl. DZlklel. gdz.!e nie ~\'or.skowych za popełniei'!ie Zlbrodni za· K,l temb;!.rdti.ej, że w raz:e zasądzenia po
mjl roSYJskiei, a od 1919 'fi( naucf· Ma on dochod~enie obiął lI'otmisłrz żandarmerji ; bó;stwa. a nawet tylko r ll,1>unku, 'Pod sąd I' ",~óc!ztwa cywilne.g'O' m;elibv pNlWO 4peb-
1ł1rońClOllIł w wojsku rosyjs1ciem SlZkolę I Handt i pułk. Kaczmarek. doratny, wania od ~akie,go wY'f~ku . 

• 

Fa~ry anci kalek rze są em 
Wielki proces antymilitarystów w Warszawip. 

Dalszy przebieg rozprawy sądowei -.., Omdlenie śwfadłia oskarżenia 
(Z Warszawy donoszą do "Głosu Polskiego") 

Stosunki ł są ledz .łsu 
HiI granicy IIfewsklsJ zasfrzBlcno 

polskiego oflcura 
WILNO, 18 kiwłetma. (Tel. wł.) - Dziś 

o ~dz. 11 w nocy nadeszła do Wilna ua
stępująca wiadomośf: 

Litewska Ul'Z'tcowa ag011cja tetegra.ftez.. 
Na początku ostatniego posiedzenia', danj,a na komis.ji jednego z poborowyclt, u Oburzony tern świadek po.s.t,anowił zdema- na donosi, że w dniu 14 kwietnia w pcbli-

%glosił wdosek imien~em ławy obrończej. któ.rego zauważył .symulac!ę c1ho!'O'by. Ba- skować niezl!a:omego i udał się w tym ce· l żn wsi Trum.f)lele, w odległoścl 300 me
.ad,w. Jan Nowodworski, opO'nują<: prze- dał równ:eż ~ako sędz a śledczy O'skarto- lu do komisarza Suchenka, przedstaw:ając I trów od granicy polskiej wgłą.b terytorjum 
c.wko bad,aniu sąd.owemu tych poboro. nego Zapłatyńskiego, kt.6ry dO' winy się nie! mu całą s.prr.wę. Kom, Suchenek oświad-. l litewg1{i~~o zbłącbił podporucznik 6 hryga
wych, z,~ol~iony:h. z woi~ka, kt6r~y sta!ą I przymał.. , , . c7.ył mi, że nalety całą tę rO'bO'tę wykryć 1 dy K. O. P. Funkcfornar;m.z lł.tewskiej 
w p,r,?cesle Ja~o s"l1adk~w!e, n,at{).ml~st nle I. ~enże sWlade'k badał Fuks'a w kom:,sar-. pTosił, aby zeznający utrzymywał kontakt l s-traty gran:cznej \;,siłował a!'es'ttować _ on
zgłOSił sprzecIwu pneclw'ko ~badaruu po- I laC':e rządu. Fuks kategoil'yczni.e przyzn<ał z O;y~rr.. osobnikiem. Na drugi d'deń ud!!ł I cera polskiego, jednak ten stawiał ~brojny 
bO'rowych, ocskarŻ'onych w Hczb'e 14·t.u 'W I się do W1'zy~tkiego. ~;ię Piotrowski do P. K. U. i tam gO' s,pO't1{.ał. I opór. \'lr/ohec tego wystrzałem z karahinu 
tym welbn prOces.e, I'l :lEby t~ki wniosek I Sędziemu śledczemu p. Jas'ń~k!emu - Powiedzi,al mu. ~e na propozY,cię Tego ~ oficer polski zos!aŁ zabity. Dla dokcnania 
zosŁał pO'stawiony przezp.rdkuratora lub badanem\. równie:! w oharakt2rze świaaka zwoln en:e z wo:ska z.gadza SIę· Po~C'bal1 ślecztwa wyjcch~ł z Kowna na miejsce wy_ 
też z urzędu przez sąd. 1- Fuks również przyznał się do w'zvst- wted,Y na ul. Fran,c:,sz~ańską i tam ~,rzed- I padt-ru natychmiast sędcia. śledczy d~ 

Naskutek wniosków ad1wo01tat6w po- k:~go, dcd~!ąc, że po pow,ba~'u pańs~wĄ staw:or.y został n e'akle.mu "A,bemu , po- I S!:raw wyJątkowej wagi. 

! ł b ~ , d k' FukIs przysJągł żon e, że uda Slę do rabina, średn)kowi orzy zwalnianiu p-oborowych. I r ws a a a·razo wyczerpUjąca ys lllS;a co , " . 
d b d ' h' kt ~ . dkó by wykonać przyrzeczeme nl-C za'mowanla ,.A'be" do kogoś zatelefon·ował a nastę"". ł Aołenc:la 1ite'Ws!~a nIe podiii;~e naz\\iska Da anta w a ·ara erze "Wl~ \'I -, . ••• L' I /':. 
-' h d " '1 d h ~-t6 d' 'SIę nedal antym;htaryzmem a WIęC u'Nal- ;li .. \-\'1.:';;[ brtlę z napJ<sem: "Proszę ue- ! zabite~o oficera ,ye ,ę ZlOW 5 e cz.yc ,'K rzy prowa Z/J- " b h d ' k .' r ś! d t t ' . n,'anlem p'o orowyc o wo s a za plemą- wid()wać pare:enta" i l<azał z nią ?Ó;,~Ć 10 I 
: e z wc w t! Sl~rtaWle. dze. N e:tety, zamIast do ra'bina udał się d-ra Jankowsk:e~o na ul. Próżną. D-ta 

Sąd przyc,byhł SJę do wywod6w ppro- I Fuks do Zapłatyńskiego. Jankows'kiego wtedy n'e: było. Na drugi 
kuratora N;sensora, który dowO'dz:ł, :ż ta- Ś d k K' k _.L' b f 

I wia z lll'~.!'or lenI OW~I, . sze I dz en razem z ,Abem" udał się P:otro~vski 
cy !ędziowioe śtedczy mogą być badani w I prawoe.go wydz!ału II oddz. ztabu ~e110- , do dora jankowskiego i po poroliumfeniu 
charakterze świadków. k l 

, • , raInego zez::;a;e, źe }UŻ w ro u 1922 zame - się z ,.Abem", doktór przylSta'pił do o~!ę-
Podczas zeznań led~.ego ze s\V"'adków dowal mu jeden Z podwładnych pra<:own!- dziD. Na ulicy "Abc" oświadcz"ł, że trSpt:l

tY'cb majora Zielińskiego n:ep.rzycihylnych , ków, nie;aki S'€'.felberg, ze do·,.,.:edział );ę wa b~d2!e zahtw:ona, proszę 'się zgło:, Ć 
dla o~karżonych, zaszedł srnu~ny wy?s.de'k ; ° roas~wyeh lladuiyc ach rrzy 7.'Walniall~u do P. K. U." 
w sal! ~ądowej, kt6ry wuuszył do ~ł<.,b, L poborowycfh. Sle~elberg wymienił wtedy I N ł k . • 'ł P' 

l . O Z: l~' t,. d' I, • • a ca ą tranza Clę a cento Z<:.Pf2Cl 10-

WILNO, 18 kwietnia. (Tel. wł.) - Z 
kompcŁentnych źródeł otrzymu;emy wia

. dom ość, że na oocinku sm ·al·sk:m zootał 

I rzaczy .... t'iście :a~ordDwany iald~ woisko
wy w odle~łoscl 20 mb!, od gran!cy. \V 

; kaMvm ruie nie ioot nim ani oficer K. O. 
. P,. ani wo~óle oficer wo;.sk po1s'!dch służ-

by czynnej. Nazwi ... ko owe~O' osrb!1ilra nie 
je$t dokładnie ustalone, at!~ y tor' um. to m1l.-·or e nS .• 1, ·!;:ę 7.":1 są- I nazwIsKo Fuksa 1 płk Za.płatyńsilul?gO', kt6- k' '. l' 

d ' k ; dl' ż' '" . • , O' ci' trows'"i, utrzyn~u'ącv JUŻ sta e s~O'sun.k: z 
t! WD c Dwetro, zeznając przez czas ty - , rzy m·el. dZlarać w oorozumlen''U,on!e- k' S ,'. P rJ 1'1 ~, ,~ __ : ·~do. 

$Z~'1 P_ rzed sa,.d~m, oczyw:ście w P'iZV, ci: . , Tor'" k k' p ł omls,arzem ;1ch-::n~lem p.er'S~Z2mu po- o- ·ana przez Le' " I'ą ? ę WIc.;. 
S er::u tern ma or l\.!eSZ ow~ I zame.oU·owa 'd·k·· 100 ł t h któ' ł mo"ć D' ,.. '" ~o- o"ol-"":e na celu tenden-, . dl ' , t 'l ,.. srer.J.OWl zoyc. ryje wręczy -- .ar-ra .. G .••. , • 

sto ąCCJ upa z p,=,z€m~rzen:a 1 s r3::1 w dDW6dztw:e żand,armerJl. Abemu" I cv'ne .... rz::c<tc:\'/ECr.:e s,:rawy. ",1'y'c~ZU'ąc, 
p:Zyl('!T':Jcśt, tw!adćk PiotrDwsk; 'Zeznał że w ro~u" : . . , .I ±~ (I{i-::ero',.,.le ,...('l.<~y r:'rh')~/) przechodzą 

Pos;e:lze- e pr~erwaro ma'ora ;::rte- 1924, po przy'eździe z Rosl chc ał 'Wstą- .,N ektorzy oskarzenl c:ągle zaprze:Z31ą w~l",h terytor:um n~'.'.oI'!effo, 
n;c::cno -o boczr!e; cali: dz ... !{' rdunkowi pić do wo'-ka i złożył d.o wł-adz Ddpowie- sw:adkom. - , . . . 
obecn"ch n~ ,3.1i leb.:-zy - do;::::crwadze·n-o dn:e podan e. N zeznaniach P'otrowskiego w du.źej .hdrO':1:~<n'z d'-:!g<1 vl'acJc-""ofć lro":Ieil-
w ciągu 'oć:iny 111,~::n;CZ;1 e ch'jr<.>go św;'~d: . Kiedy był któregDś dnia w P. K. U., aby czę,ści op;era się całe oskarżenie, !I. opo- , ,,!dei a~en:ji ~~da:~ .0 na"'ad~:e ,po!al:ó-,v 

h do ti.ibcjo -L?l"~J, że '. J.~ł w ,:!':dn~ n ~'ę ~ CDŚ P?info'-r;:Jo.w~ć, ,,)D(b:~dl d,o nie~() !:,wieści iego ~t:\nrw:~ tło, oaktótem b?.r;~: l ~,~.~er~:~r:~!m ~~~w~k;c,w ~~'~~,~~~~e t~c:~~~ 
C';" l .lCZ:'?\':Ul: v: sta::lc ~,;k,d~:'t-::\'m, J }ak;s osobnlk i zwwclł SHt z pfOpoZY'::lą. l ,,'(~ lHl.c,w:.l t-2'go w.el!t1c~o p:ocesu "antynu-! ~ - .', ~ - 0Uh_S, .. t, Cl't r. 1 _-.i.1 Y 

Zu b-a~ctv nie zedtci.ałbv się ZWO'll1ić z w~iska. _ litary.st6w". na ~ pale;,.. 

" 
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Mają one "ratować" nasze 
rzemiosło 

Ul PoznanIu chcą, by dz!ecf praco' 
walY o rok wCZ13ŚnIBI 

liuplBcf orz, Ul sną -n ty cię kredyt wą 
Do tej pory subskrybowano 40 proc udziałów 

Projekt banku wsp6łdzielczego spotkał się z żywem~ poparciem sfer zainłeresowanych 

o pracę dzieci 

Wczorajsza wielka konferencja w stowarzyszeniu kupców i przemysłowców z poznańskiej izby rzemieślniczej otrzy
maliśmy obszerne pismo przeznaczone d! ,'l 

W dni~ wczora~szym ,w centramem sto- I orien,tującym .się, jak. należy wypeł!1:ać ~ .. - I 19~ roku 'W wypad'kaclt tych mote bvć "pa-zedstawicieli narodu w sejmie" a Uz< ~ 
wa-rzyszenlu kupc6w' l puemytSłowc6w I znao".a, stowarzyszenIe słutv dl~tn1e WSI"'! pobIerany tylko 1 procent. 
W:ottlkOlWlSka 10) w wypeJlnio.n<0j 'P'O brzegi k,iemi informaclj.a.mi. Delegacja pned'Stawi równie'ż fatalnI' sadniające konieczność ratowania rzer--:\.·-
~a:1i odbyła .Ei~ po~ p1rze~odnidwem p. - Na'Stępnie;p, FroeLkh zakomun!kow<1ł skutki nieo,gtlędnego i surowelgo postęp~1 sla p·rzez ... zmianę ulStawy o pracy młode'" 
'~l:e-preze~a Froehcha, w:elika ko~fer'en. te ~II' dniach najbli,ższych uda .s:ę do p. Pfe- wan'a wład'z i ,Poszx:ze~lÓlnych urz,ędrików cianych (z lipca 1924), którzy według me
CIa. pośwlęcona szeregowi donIosłych i ze.s.a i7Jby slk~l'bowej de~e,gacia, kt6ra skar:b?~~oh, k:ć,rry llIaIM~d~neml sekw;- morja,łu poznańskiego zapóźno są dOpUS 7' 
~praw aktttalnydh, dotyczl\'C'Yoh tywotnycb I pTz.e&;taJwi nolączlri po.datkcwe sfer ku- stram.t I Hcytaqaml, pod'WazaJą egzy.stencJe . . II 

mteres6w kupiectwa. pieckłc!h, 'warsztatów pr.acv. czanl u na.s do pracy, bo "dopIero po 
Porządek dzienny ohełmow.ał: 1) Sipr~- l Pnede'w5zys.tklem del~acji). przeds!a- I Następnie p, 'Froę; ! c:h 'omówił szeroko I skończeniu 15 lat życia. 

wy akt~alne: pO~'?-te,k dochod~wy, kwestję , w.i swe postulaty w gpraw:e noweli do !po- ' spr.a.wę ,utworzen' a banku ~p6łdz c1cze~o Wedł.ug bowiem autora wspomniane t1 o 
wy~~anla delegacJl d.o pitezesa l~Y 5karDo.. I datku obrotowego, nad którą obecnie dt'!- kupleckle,go; Banlk ten o ka"ltale ~akład~- pisma. syndyka poznafu;kiej izby p. Jusz-
Wejl t. p .• : 2} ,sprawę UŁWOT'ZienlA banku; 3) I baW','ą 'kom:,.,Ie seJ'mowe. wym 50 tys:ęcy złotych (1000 akcJI po:>O k ' l 'l " , '. l' 

I ki V ) złot1ch) ma za zadanie Iprzy'ście z tak cza a "o wIe e ra,c;ona me;sze JelSt, eze. 1. 
W'one W'1U0$' • sr k' k' ż d ' ł' , ery upIec le ą alą zupe nego zn e- niez ędną pomocą kredytową, zagrożonym do młodocianych zaliczy $ię osc1.:y, któr' 

Zebrame ~alł p. FroeHCh, wyja§niają~ ~;enia tego ,podatku, iako nader uciążliwe- w swej egzystencji placówkom ban,dlo- ukończyły szkołę, czyli od skońc!onyd, 
cel zwołanej k?l1lfe<tcncji, .tlutępnoie Ipnp.· go, rUljn.u;ą~elgo WpTOlSt s1e'ty kup~eck:e wym, Po~rzeba te'i i.n"stytucii, ,kt?rą ~two- lat 14, Ukończenie nauki szkolnei nie ;es: 
.szed·ł do om6lwlenia poueze.g61nydb spraw JeoŚl:by po.stul,at ten okazał >SIę Dlern(l<· r'~yć ,kun ectwo muel właSlleml darnI , z(')- b ' " kł da' ż 
objętych porządkiem dziennym. tliwym do przecrowadzenia, delegacia - , stała należycie zrozum:ana, Do tej ~ory ,ynamn' e,J zwy em, w~ :zen1 em w Y; 

Poniewd " dniem 1 ma;a upływa teł- mÓ1Wił dalej p, Froelich - doma~ać się bę· I suhrkq:lbowano juz 40 procer.t akcji. Dal- CIU człOWIeka, prZeCIWnIe lest to r"omen. 
min składania zeznań do podat'lau dochodo- dzie xniżenJ a 'PQdatlku OIhrotowoego i usta- , szasub~kryb-c:n , którą oh .. 'orzono na ZI"- baTdzo ważny, który z jedne; ~trony jes~ 
we.go, p, FroeHoh udziela zebranym szer~- nowien.ia zas~dnlczej sta,,:k: ~ wy.so~ości braniu dała barc~zo dodatnie wyniki. Ak<:ii kresem lat dziecięcych, z d.ru~:e' zaś wstę
~ wskarowek, za zn·aczają(: , te w ze21;03.. 1 procent, zas dla artykouł-ow p' erwsze1 po' sub<'hybowano du:"o i ohętnie. pem na szerszą arenę życiowa czyli de 
nia~ należy podać wysoko§ć Olbrotu U6td· trzelby - pół ~ro<:ent. W przy'eŁe.j pod konie~ zebrania rez"'- f t tk' h1.·' 'T 
l lo d k b ( k'~ N ., l" d' , ac o począ lem oracy zaro II" oweJ, ym-onego przez WI,a ·ze sar ow~ wyso 'OS': a.stępOIC zostame poruszona sprawa uc" wyrazcno zarzą OWt uzna.Dle, za ,,' , 
obrotu duty za ip'OdlStawę do wymiaru pC). niesłusmego pob'eran:ia przez wł,aclze ska1' etler~!czn'e przep'towadzonl\ akc:ę, któ"a czasem lnaczel sądzą panowIe ustawodaw~ 
datku dochc d C'WC' <f o}, W razie zanied,banh ! bo'we 4 procent z.a zwlokę, Ipnv rozkła.da- została uw:eńczora zał()'żeniem podwalin cy, Wedłu~ ic·h mniemania., nalety ucznio~ 
t~o, władze skarnowe często dowoln=·e 1 niu płatności n,a raty. I pod kwpiecką in.st)iulc;ę kIredylo'wą, taką wi po ukończeniu szko1y dać rok c wył" 
zbyt wysoko .za.cują doch6d. Kupcom me. Według przeptsQw ustawy z 31 lipca będzie przyszły bank sp6łdtie1>czy. chnienia po okropnych pracach (7) szkol-

W ucieczce od tycia 

\V objęcia śm:eral 
Brzytwa. Judyn • sublimat. karbol 

Redukcyjne zarządzenia ministra St. Grabskiego 

wpychają , Polskę w odmęt ciemnoty 
W<:zoraiua dtdrt~tał ro~płakana nie- Olbrzymi wiec rodzidels~d w Filharmonji słanął w obronie 

dz:iela nie mogła r~wueHć Ł~h, d() kŁÓ-1 . za .. rożone-!6o SZ'łolnicłwa powszechnego 
rych duszy zakradła się <:zarna rozpacz i W d .' , d • , " d zw-t l'em'.. To te'" d" nl·U w.czcra;iS,zym o go ztOle 10,.)0 ją do zdezor~an zowania otyclt,cz.as i-stl'lie-

"t p .. , "' w nlu wC'ZorajoSzytn, I l' f'lh .. ·c'b ł' 'lk' " k ł 7 'kI' h ' d pIęĆ o;sÓ'b usiłowało sobie odelbr ć ż _ : w ,sa l j. armODl1 o' y ;lę We w,ec ro- lące) .sz' o y -mlo asowe) pow~ze.c neJ 
cie, są tO: a y dZlC6w, kMry<:h dZlec1 u.cz~szcza;ą do uważać będą z.a dos wym' erzony przeciw-

Ida Blend! 1 t 32 N '6rk k' I (zk6ł powszechrych, Na wlec przybyło ko war~twom ludowym i iC'hna:lwatnie'szeoj 
105 podet'ŻluJ a hi ' ,ż ł api kOW

: le~~ I kUka tysięcy osób, tll.k, że sala fi1ha.rmollji zdebyczy w oiepodle~łei Polsce; 2) że w 
clęiki a 50' e y y u rą , 8 an leJ tl:e mo,gła iClh pomieśclt. w()lbec cz~o u- obron:e 7-mio klarowej szkcły powszech-

Leo' kad' C l t 19 B' "Y\ I rzą<łzoro drugi wiec na p-odw6rzu, Na nei z dnia 22 grudnia 1925 roku (art. 14) 
108. erpa.s, a ,raJera ~~ u· '., 'l' B'! k' Ol B ; b' k' d' 3) .lo d t k 1 siłowała ta...- ć . ż . i Wl..;OU przemawIa I p, l~· · , poseł auz an, o ow:ąz OIW, ro zlcej Loe po sawą 'sz- c· 

• • ,··5 .. ą, S1ę na swe yCle bZU \ poseł Utta, Szmidt, Adamik' ewicz., ,poseł nidwa w Po,ls.ce winna być 7-mio k1asowa 
wyp1C1e wlęk.szel doZ'Y kwasu karb<> ow~ ! Harau, senator dr. Kopc'ósk: i c:łły szere~ szkoła ~ owszechra i do niej w:nny uczę-
l!". Wan<ł S l ńsk 1 t 22 P t 9 . I osob % -opie'k s7Jko1nyC'h, Senatcr Kop<c;ń~k' s~czać wlSzy~tkie dzlec: obywateli POIs'(1 

ł .... wał. .a tO ać a
b
'1' a t ' th9 a ,12$1- W .swem przemÓiw 'en:u dcwodz.ił, iż rząd bez r6żdcy na wyznanie i z,amożnośćj 4) 

" Q Slę o ru SUI lma em. •. . d k ć • l' d" t ' Stefoa' Z br k P '14 't nie pOW't~len re u ow~ nauczycIe I w że wprowa zeDle 'W życ'e us awy sanacY1-
w ~eł Dla M- zu!s ~. k aWld ~l a ~z:kolnictwie powszec,hnem, gdyż potrzeba nei z dnia 22 grd.uoia 1925 roku (art. 14) 
Te b i lam; }czym Wlę s~ ozę ~su leszCZe prZY~t\ć około 7 tys. i P'O'budować obn!ży n~esłyC!hanie poz om szk6ł po-

IlrWO owe,' L_..!...1_ kI . Z n~we gmadly <S.tkoIn(!, to wtedy dopiero wszechnychj 5) wiec doma.~a się jaknaj-
r~ZC1e we ucun.u~e ł epowe} a- kl' t h P I ' b <ł d' Ż' 7 ' d k 8 't ł od bt ć b' t ł l S% o OlC 'WO pows.zecne w 'O sce stanie sz)" ~zeao wprcwa zenta wycIe -mlo 

wa z a ' •• USI.owa "e, a. &00 le ye,~ l na odpow~edn'm poziomie, klasowej sz.koły powszec:hned i obowią:z.ku 
)'zez KYP1Clk.Wtę~~~81 llosc~ ~t"!lłyy Stam-I Po przemów'enlach uc,hwalono ne.stę- szkolnego na terenie całe.go pań'stwlj ~l 
s tw Ka.re~c ~j a k! ~9~le",z a przy pu;ącą rezoluc!ę, której na'waźn'ejsze żądamy budowy nOlwyclh trmach5w sz!kol-
u ICW ODS an ynows leI .' , • punkty głOSlą: Zebrani ra w ecu rodz:ciel" nycih, aby zapolb edz szerzącej s'ę gruźlicy 

d 
.. styscy po udtZtieUenlu l~ p!er:WldeJ ski m, odbytym w dniu 18 kw:eHa stw'er- l innvc'h cihor6b wśr6d dzieci Slkobych, 

or~/.OneJ pomocy zos a pneWleZlem o dzają: 1) te wsze11de próby okt'c'enia bud-I (u) 
szptłala św. J6zefa, - m - żetu mjn.ist~rstwa oświaty, które zm!erza-

nych. 

P. Juszczak kryty1ru~ wszystkie me-
m.al artykuły nowej u~tawy "pełnei niedo
rzecZDoQści" jak dość arbitralnie m6wi u'St.. 
łu;ąc przed.stawić sprawę, te wyrze<:zeni~ 
się ulo byczy .społecznej, którą jest wspom~ 
niana ustawa i cofnięcie ustroju prac'Y do 
cZa.!ów d.awny<:n - może uratować na.su 
rzemiosła s,kazane na "powolne konanie". 

Jeżeli je ma matować transfuzja krwi 
z młodych nieletnich pl1'llcowników, wyzy
skiwanych, jak dawniej od najmłodszych 
lat - to Iepiej nie-ch 5konają,·. 

-:-

Ul:1zoralszy zJazd maJsfrd' 
nych 

fabrycz-

W dniu wczora1szym w lokalu przy ul. 
te.rom ~k'ego (pa1t~ka) 74, o stodz'n1e 10 ra~ 
no Odbył się z,;azd związku ma~str6w fabry
czny~h z całej Polski. Na z;azd orzybyło 
kilkudziesięcIu dele,l1atów z rófnycb o,~rod.
ków przemysłcwyc'h roJski. Na z:eżdzie 
cm<lv" ono cały szet1'e,~ spraw organizacyi
nych zw'ązku, oraz przyjęto sprawozdanie 

I 
zarządu za rok Ulbiegły, po<:zem uchwalono 
budżet na rok bieżą~y, oraz dokooptowano 

Przepiłowali kraty 

, WYfrunęli na wolnośC 
Ucieczka grot!lych band,łdw I dBzer

Pierwsze "hallo" przed 50-tiu I członik6w zarządu. Wkot\cu uchwalo:1o 

laty przyłączyć się do centralnej rady związ.. 
I ków zawodowych pracown;lk6w u::nysło. 

Półwiekowa rocznica istnienia teloefonów ferIiw 
Gd'Y w dniu wczora:',;::ym jeden z do- Na tem polu znacznie wyprzedziliśmy inne kraje 

zorców wojskowe~o więzienia śIledcze~(), Cały śwl.at cywilizowany obchodził w nosi 150 rb, ro·cznie, Ustawiczny deficyt 
mlClSzczą'c-ego się przy ul. Gdańslde;, zai~ rok,u bieżącym 50-tą rocznicę istnienia te- wstrzymuie wszelki rozwój. 
rzał o godz. 7 rano do celi nr. 9, spostrzegł lefonów, • W 1901 roku prawo koncesji wygalSa, 
z przerażeniem, że z celi tej zniknęli dwaj l Lat temu 50, amerykanm Rząd rosyjski ogłasza licytację, poczem 
niebezpieczni bandyd deurrterzy: Jan AIe~sander Graham BeH otrzymał w Bo- eks:-loata·c;ę telefonów obe'iffiu'e szwedz-
Zając i Władysław Urzędów1cz. s~onle patent na s~onstruow~ny przez si e- kie towarzystwo "Cedergren" na 18 lat. 

Bandyci musieli uciec w nocy z soboty I ble apar~t telefomczny. , PIerwsza próba Warszawski ,.Cederg,ren" dzięki budo-
na ni(!dzielę, Przepiłowali oni kratę wię- odbyła Stę na przestrzent Boston - Salem 
zienną piłką (tak zwaną zetłarkow~' ktń- I w Stan,ach. Z·ednoczonych. w:e nowe' w:eJke: dll'n'; stanął na wytO-

~ Za d k B 11 ł kim poziomie wyma~ań nO'No:::zesnei tech-
rą można. piłować naitward.sze żelazo. 1 mm Je na aparat e a zo.da przez nik; tekrr' ·~-nej. Liczba abommtów ao-

Prawdop<J<łobnie pHka ta zOIStała im gen;.alnego wy~a.lazcę zreaIizowany - hi-
dosta.rczona w chl-e.bie przez ko.chankę, storJ,a pc;>wstanla telefonu ma do zanoIo- szla do 32,000. 
któregoś Z nich; odwiedzały OM bowiem wama klIka • Trwa to do 1919 roku, poczem nalStę-
ba.n.dyt6w doś~ częstoj pnynosza,c im sl\llte znamu~nn'Ych ła.kt6w. pu}c bezkrólewie, aż w 1922 !'oku konce· 
"wałów,ki". P:ierwszą oa tem polu plt6bą był t. 'LW. sję otrzymuje świeżo zorganiz.owana "Pol-

Z:uządzony natychmiast pok~ nie dał telefon akustyczny, wynaleziony przez dra akcyinl: sr6.Tha telefoniczna", zwan~ 
na.razie pozytywnych rezuHat6w. Zbiegli I mlode~o mni ... ha francuskiego, Gautheya w pO'Juhl.rcle "Pasta", Spółka ta obięła tek
mają na .sumi<!niu cały szere~ morderstw i 1782 roku, Dniania głooowe rozch<Xl:dły fony w całem państwie, a więc i w naszem 
nnpadów. _ m _ II się przy pomo<;y tub metalowycb, mieście. Udział kapitałów ulega zmianie. 

W reku 1854 intynier paryski Froment Szwedzi z8<:how:di trzy si6dme udziału, 

I 
odkrył trzy' siódme otrzymał sk.arb, jedną siódmą 

z 
zarezerwowano dla 

pierwszy telefuc elektryany, 
niesteiy bardzo nrymitvwnv, prywatnego kapitału 

D01)lero Graham Bell w 1876 roku po_ pot.skieg<l, kt6rego większość akcji prze
mysł Froment'a wcieHł w czyn i stworzył sZlła w pos:adanie Banku handlowego. 
apa"et nowoczesny. Pod względem s'-l'awności techniczne: 

wyoh w Warszawie, fu' 
--'0---

TEATR MIEJSKI. 
Dziś ostatnie wieczorowe przedsta

w!en'e ootęine: traged i sze'kso'roWlSkiej 
"Otello" - z Junoszą-Stępow,kim Gzy
Jewrka, ; Kochanowiczem, Ceny ng:nihze. 

Jutro, wtorek, ho,da i czowartek ostat
nie trzy t'rzedlEtaw'e.,=a semacyinei korne
dh amerykańsk ej z życ ' a śo : ewa'k6w ope
rowycll p. t. , Znakomity Don Juan", 

Artretyzml piasek nerkowy! reumatyzm! podagrę! 

leczy radykalnie URAZ I N E 
(granulowana i w tabletkach) 

Przy astm er kokluszu! skurczachi kol!{achl 
Najskuteczniejszyjest 

RnODA Z L 
Wyroby Laboratc.ire de~ produits "Usines 

du Rhone" w Pary~u. 
Do nabycia we wszystkich lepszych Aptekach 

Shtad ~16" nv: 1'i83-2 

W aptece Br. Sic , ńsk:ch Warszawa, MaZDwiecka 10. 
ro'L,?oczr. ~c się już c:ągn:cnie nowej lote- Od tej chwili roz oc yna się pr.zcwyż.sza 'ą telefony war.szawskie, oraz, 

r 'l' ń-t : kl' ., k' ws"al:iał~ ro~6J' te donu ostafn~o zakładane i zmien:ane, lódzkle- I 
1 pa "wowej, LoreJ plan Wj 3zu'e ;::101- - • ] B rp' ł L d J d' . 

, .:' r~ , ,, ", . : _ w c~ł"m §wieci(>. I bk v..' pi~ć lat no pieI'- er m, aryz on yn. ,e yOle mo~e -
CZTIle Z'1·ęK~ .. O,' .. S7..1.n.se W) .rnnia Wl~ I _,' ób' G B"ll t 1,.( d ~t' , Sztokholm, Kopc:ohMa t Meksyk sto :ą r- Zawiadamiam Sz Kli i Clltel.ę , 
kszych sun W gol 'wce. I' wS",~J pr c

t 
' .... P'k'C O" ~>n dkC?'- aJe S l ~ wyżej od nowych telefonicznych urządzeń że oczeluwana AMie l~l\ a 

N ' na Fontvnen el'Jt'ope ;", I. sro -lem ca el l k' K' b' P JE, L N ajwyższa wyołra~a w połączeniu z akc'i 'es't Danja, p~ s lcb. to ,ml.ał sposo nośc utv,wać te- P_Q_ _ _ _ _ _ 
prem ją w%osi 400,( ) zł. j . R ",' i k • I 1c!on6 v w nllJwlększych metropo! arh. z,a- . . ' , 

. . , W tym;;e roku o· a otczymu,e once /1 chod!1, a nadewszystko w Paryżu, BerhnIe I w kilku, ~atunkCłCh I \\ ~ wszyst l"". 
Suma wszystkie ''igranych około 10 t Sję te!efoOlczna na 20 lat. 1 WI' d ' R' t . t l' , bez \' YJ : tlm kOlorach lU;!: nadeszla 
Tł ' '~1. W1~ nltt: czy • zym.le, e~ nlewa p 1\':II~ ,. CZ 'KTOUI WARS ZAWA 

mI Jonów 7.: [w .. r~I.o!wa m.u.lada I stwlerd:!Ił dQ\';konalszy pOZ'lom teleionow U .~ VI LŁ,; ZIiO I,. te l. : n .~~ 
Co drugi Jo~ v,' a. Losy po 40 z.ł., swoją pjerw~zą sieć teidoni::zną, Urzącze- l na .. zycb. na które tak chętnie i często sar- ł :...... _______ ' _______ .... 

w ćwiartkach PO !li. " nader p.rvmitywne, abonam~D.t WY:- kamy. . 
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19 kwietnia 1926 r . 

"Widzew" --L.T.S.G. 4:3 (1:2) l "Turyści" -- "Sila" 6:0 (1:0 . 
Prawoskrzydłowy Strzelczyk przyczynił się wiele Zaw-ody pewy.ższe odbyły oSę ;" fata~-I do przerwy broni ,Sl.ę jednak bardzo. ładn ie. 

do zwycięstwa "Widzewa".· I ,"ych w,arunkac'hatmosfery-cznych : zaken- Atak drużyny fioletowych został tyi'U 

Po. z.aw<ldach tydl spod2::ewane Ilię S. G. oponowując dcsłownie po1e karne I czyły. s:ę wy'!()I~ccyfroW'em i zasłużonem I razem Z'asi1on~ O, Kub:kiem, gra;ącyrn na 
wiele; 2: iednej strony ~ądzono. Oitłóln,i~, że . 1_ 1_ zwyclęstwem f·cletowych. pr8!wym łącm:ku. Gracz ten, a<:zkolwiek 

.s p.rze<:lwn:l!1.a uzyrs'Ku:e d/W'ucyfrewv wyn:k 
drużyna Ł. T. S. G. postara s'ę pomścić 10:0, do ptt'zett'wy 3:0. Bramkarz W'dzewa Turyści zaprezentowali się z na~epszej zdobył dw1e bramki, grają.czbyŁ egoisty-
swą &ro.motną ponxkę do UnicoiU (1 :3), z J_ ł b k 1_ strony i gra kb ,była o wiele lepsza ni;); cznie, nie stał t: a wysokoś'ci zadania. N a f 1)-

O'Kaza 1'a ~p tdelrfcJ.wiek t'e' ec ' a o grze, 
dru,~re; zaś - oohrze '''11m zr.,a-a al'" '~na przeciw il<oO L. K. S-owi ub"egłelj niedz::e,i. miast bardz.o mile rozeza'l'ował nas swą 

nie siarrał się bre'nić n,awet na;słabszegc 
gra rcbctnkzego zespołu zapow:a.dab, że ł Przelpowad~(jD'Y raz po raz oSzere~ d<lb!7.P. , grą Kulaw.ak, zdcbywca trze-<:h brame~ • 

.strza ou. b L 1. 
zadanie takie będz.e ni~z,byt łatwe, do wy- e myślanyclI1 atatfÓW stwarzał cały szer<!g . Oba,; skrzydłowi mieli sw6j słaby dz::eń. 
konania. Sędxiowal.d.obrze lP. l{owalrczy'k. Wicz. groinych sytuacji pod bramką Siły, która M.arnoują.c bardzo często wysuwane im pił-

Nie bag,atetzu,ją-c swego pnedwn!ka, ki :de potrafili tym razem oddawać do-
zespół robctnkry ~·t",pił w swym najsil- brych centr. Podperą drużyny były tyły. -
nie;szym składzie: Szczególnie linia pomocy St. KuJb'k, W:eli-

Ku'czyń.s'kI - bram/ka; Malincwski i fi R O NIK A sze'k i Hirc, była ba~dzo dobrą i stale zasi-
Nurczyński _ obrona; Jędrzejewski, PIl- . łaL atak swej d:ruży;ny dc~kcnałemi pił. 
d,1arz i Bea-łowi·cz _ pomoc; Strzel,czyk, POLONJA-WARSZAWIANKA 6:4 (2:4) ski i Zy i;berbe'rg, b-a'rdlzc słabym o'kazał ,ię . ,kami. 

K~waleW1SKi; Walter, Balczew~ki i Bujno- WARSlAWA, 18 kwietnia. - Sensa- atak. Sędziewał p. Andrzejak. l O drużynie Siły mało dohre~c możemy 
WiCl - atak. cy:ne i emoc:enu;ą.ce zawody o misŁrzo- ; peweaz!eć. Rozporząd,zając tylko. znako-

Natcm:aEt L. T. S. G. z niezrez.um:a- stwo pcmiędzy dwoula rywalami Polonją i L, K. S. NA PROWINCJI 't K' b · iI.. , i śc P ABJANICE, 18 kwietnia. _ W dniu mI ym IT'SZ aumem w O'DronIe <:xę io .. 
łyC1h p<>w<ldów ,,""Stąpił bez F schera i Wanszawianką, zgromadziły na widowni d b B . dm .. ]~ d . . . Ił Ś ił P b' , h ŁKS ! wo o rym ajer-em w pomocy, żyna 
Zgjers1de~e z dwoma rezerwowvmi: fi kilkutysięczną rzes,zę ciekawych, kt6rzy ZLS!eJ$zym 50. c w a jarucac ., S'ł' . d . ik d' • 

H kt6ry w spctlkaniu z miejs·cową Burzą od- I 1.Y. n:e p~s a a w ~v.:m s. ła z:e wy'bI-
age - bram'ka; Frank i Wildner - I z zapartym oddechem śledzili zaciętą wal- ni6'sł zwycięstwo w sł<)sunku 5:1 (2:0). ' ttlle1}szyoo Jedn.o:stek 1 Jeaynle tylko Hann 

ohrona; O. Karc, WoHargel, Sykuła - kę równorzędnych zespołów, Warszawtan- ' , w ataku miał chwilami przebłyski 1epsle'i , 
.pomoc; Francman I, Win,s<:~e, M!~de, PI)- l ka pt'lzystąpiła de gry bez Kretkowskietło . . . I .gry. 
g<>dziński i Lazsr~Z'Yk _ atak. i FijałJkowskiege, Po,lonja natemia,gt w ZGIERZ, 18 kWletnta. - Druga druzy- .,. . . 

T k d
, . k' . I 'l . . na ŁKS-u rezetłr"ła w nt'edz:elę m e'" z to- Do 44 m1nu'ły IłU ,bez 'rezultatu l dople-a ztwnle s ,le'cna drużyna b ab- swym na; epszym skrładzle. Grząsk1e be- 5 ... . J .... 5 , 

czarr:ycb nie w2buaz~ła z,g6ry zaufan·a. . isko utrud~:ało grę kombinacyjną przy- warzylSki ze zglersk:em towarzystw. gim- ro przed samą nrzerwą Kulaw'iak uzyskule 

I t t b" d d an° p:erwszą bramkę ania. Po. przerwie Siła 
Wi,dzew wybiera st,ronę pod silny wiair ziemną, mimo te była ona żywa i ctwa.rta, I nas yczno-sper cwem, 1 ą~ Z ecy ew le 

, .1 \ ń' t k 10 1 (5 O) energ;reznie naciera i w pierwszy<:h 10 ml-
J o.es Z'C z, eheą~ tym sposcbem mieć mo.- I bez specialnej p'!Z€w!,-gi z :.a.kie·'Ś strony. z51euan w s Otsun u : :. nutach ma p.rzewa~ę, stopnl0'W'0 jednak 
ino<śćopaoowan a w drugiei polowie poł3 Zesp6ł Warszawianki, który gra więcei 

Zd PIŁKA NO~NA W KRAJU fjoletoWi ujmują w swe ręce ini<:jatywę i 
pn:ec:wnika. a;e SIę, !e temu taktycz- prHro"arni, .irżw ~'er",~-~' '-v':'0r''n e...' 

KRAKóW 18 k . t . M' t narztl'ca'j'ą przec!wnikawi temlnO, 
nemu posunięciu SIWego. kapitana, drużyna uZylSku:e trzy bramki 'ze !Strzał6w Luksem- \. , Wle ma. - lIS rzo- 'l:' 

Wid~e.wa może 'W lwiej części zawdz'ęczać burga II _ dwie i Szenajcha. PierwlSzy I stwe kI. A: Jut1"zenka - Wawel 2:0, Za- Drugą b'1'amkę strzela Herman.s z za-
wody towarzlskie: Cracovia - BBSV 1:1 ' • dbr ,- ,Ił 

ł'We zwycięstwo. punkt dLa Polonj'l' -.Jobywa AłaszewsL ! ..rło- , b II Z _.1 mlęsz.anla pa am'KOW0.s()' ~ tu 5 (1:0), Wisła I - Maka i 3:0. awlXly 
L. T. S. G. ma.ją wiatr za sprzym end- wą·. Następnie dla Warrszawianki c,zwartą o mi'5trzostwc pemiędzy Wisłą i Makabi z ' Przemęczeni w pierwszej ,połowie gra-

ca, zaczyna ~J'ę w osł11'em temi1:'ie, wyzy- bramkę strzela ZwieJ'lZ II. Pclonja nieco I powodu złe~c stanu beiska zestałv odwo- cze Siły pucłmą, co wykot'Zy.:tuią fio1et~ 
sku;ąe z mje~ porzewagę, Przewaga ' ta przeważa, uzyskując przez KrYl!iera trze- I lane. wi j strzelają dalsze cztery 'bramki; dwie 
p.rz)no:sJ tt'.u w 14 mi.nnde, po ISHnyn. _trza ci punkt. W kilika minut pctem sędz:.a dyk-I óW k" M' t pruz Ku1awiaka. i dw:e porzez O. Kubika. 
l "_ ... 1 .(. P t' t . t k kt' . k t ł LW tS wletDla. - tstrzos wo: Oprócz telgc Turyki nie wykorzystali 
·de • a, 'P!'o-w-~W7.edD1e. de e~ ~ ... e·o~we Uje nu . <!rny, o~eg? me wy orzys a I Pogoń _ Hasmonea 2:2 (1:1). Tewarzy-
~entu zrywa S'ę l zew oa'K;C<}1 z ODę- AłalSlZewskl. Po u.sun!ęcIU przez p. Mu- skie: Czarni _ Sparta 2,2 (1 :0). dw6<:ih nutbw karnych. 

Clą wyrównania, Ie<:z silny w:atr i desZ'cz czewsk:ego z bei'SKa gracza Warszawianki Zawody powyźue prowadził bardzo 
nie pozwala im na przeprowadzenIe gro-- Zwierza II, Tu;-aJ,ski wyr6wnu'; e, na.stęp- PRZEMYśL, 18 kwietnia. - Polonja VI dobrze p. PiolrewlSki. 
tnie'~zej akcji. W 25 minIc e z widoCZ'ne- nie za wątpliwą rękę sę·dzia z.asądza drulgi grtze o mjstrzo~two bije lwow,ską Lechje W Na ,przedmec~u ckuga drużyna Tury-
go. spalenego pada druga bramka dla L, T. nut k,arny przec!w Warszawiance, zam:e- .. tosunku 2:1 (0:01. stów odniosła łatwe i zasłużonezwycię-
S. G. n:eny pewnie przez Grabowskie'sto. w pią- POZNAN, 18 kwle,tni.a. _ Zawooy c , stwo nad swym przedwn;lkiem w:Stosun-

Po penownem rozpoczęc-iu gry Wldzew ta hrę.mkę. K:lbmałcie minut przed koń- P , ku 6 O mistrzostwo. PZOPN-u: WalI'ta - c~od : . 
opanowu;'e pole przedwn:ka. Prze·wa·ga tli I cem zawodów p. Marc.zewski UlSuwa dru- I 4:2 (2:0). Warta przez swe zwycięstwo SędzioIWał p. Szer; 
przynosi n:u rzut rka'l1ny n'e . ':. ,~,. ~le~o gracza Grdona z Warszawianki, w~u'l)ęła się na pjerw~,ze mie;scp. 
(30 m.), le.cz w dw'e minuty potem prawo- przez co. ta odatnia gra w dz'ewiątk:;o. Q-
S'krzyd!owy S~rzelczyk il cznym strzałem sf~tri.ą łrrrd-ę cila z·,·yc·ę.z,cy strzela Loth ZAW'ODY SZERMJERCZE O MISTRZO-
tJcl()bywa piu~'Szy p.uckt d~a swych bJ.fW. IV. Zawody r cr owad,ził spec'aln:e uproszo- STWO X DYWIZJI, 
Dalsze. ~:enn~ .ataki nie pczynoszą do ny na nie p. Marczewski z Le·Qzi. ,W. z,swccach .szermie'1'czych o ml<strzo-
przerwy zmiany rezultatu. ~two X-ej dywizji tytlUł mllS,trza w ~rupie o-

Po przerw e Widzew, gra;ąc z wiatrem, UNION - W. ''', S. 2:1 (1:0). f·cerr1-iej otrzvrnał pOIl". StanioS,ław Kumie-
już w pierwszei minucie po centrze St,rzel- Towarzy~k:e spctl,anie t:nicr.u z dru- ~~i, (31 p. S. K.). II-g:e miejsce zajął por. 

k tr ł K I k' żyną wc'skowych ""lfz'yn:e s~ o p'erwszym Ku1e!~~i (30 p. S. KJ, lIT-de - dotychcza-
czy a ze s za u owauew-s' lego uzyskUje r sowy m:drz por. Rymlu. Mistrzostwo. 

STUDENT 
udziela matematyk,{, lacfny. fizykI. le~w. 1<f.. 
lińskieJto 96-3, na,prawo, dt"1llta bra,ma l!'odzlna 1. 

2016-1-1l 

SLU~ĄCA DO WSZYSTKIEGO 
z dobremi świadectwami, umiej·.ca dobrze goto
wać, potrzebna. Sienkiewicza 37 m. 6. 2009-3 

SAMOCHóD 
wyn.k rem.sowy. W da"lszym ciąg,u gra tu- niezraczne, lecz zu"'ełnie zasłużone' zwy- ~ru,ny ro2,oficer~kiej zdobył s:erżant Wła
cźy s:ę pod zr.akiem pifZewa~i Widze~·3. c'ę~h c. EI!'C!n 1.1 cl'a Z'W~.' zey uz;·,okał , dydaw Szor z 28 p, S. K., dalsze miejsca 
le<:z curno-bisJym udaje się przez M.lde- Faa,r'koe, Z1"Ś .dla \':XS-t1 Czerrrk z kar- za'ęli plut. Ur,bański (28 p. S. K) j sierż. Ford do sprzedania Bałucki Rynek 3. 

go zdcbyć jesz'Cze jedln€~e gcaJ.a. Był to m.go rzutu. W zawodach tych Union grał Walczak (4 p. a. <:.) W zawodach P. W. 

1944-6-k 

zwyc:ężył MaŁyczyński (Mieiska szk:lla 
osiatLi su.kces ć['uiyny tov.arlystrwa. bardzo an:1b:tnie , z ~raczy kh na wyr6ż- hanclowa), 2) Gcrnbi"ki (~im.n. im. Ko:perr-

Od te) fory zary'Scwu;e S.ę wyraźOle nieJlie z,adużył Haacke Szer craz na :le'p- n'1'a}. 3) Matu~zew5ki (gimn. im. Keperni
pUE.\\ó<&a robotni<:ze.go. zelSt!-ełu. 60 m.nuta szy na bo'sku Durka U woi~kowY'ch, kt6- ' kalo 
fU)n<>L nlUt kan}, i-c.v.I1.e '''Y'ACrzy- ny grali bez życia, wyróżnił się Gosław- t 
stany tF.rzez bramka.rza Widzewa, a w 80 
mnuc,e u2.}"ku,e ~tIZI;:;,z}k czwarl.ą I La
rł.um ~stat1.ią blamkę QLia. .bzy stan_e 

'Wc"y. 
Alak W.clzeMa zatA'vcl.'llkowal nam na..:i

zwyczaj ła<lr..ą g.rę. ::>:z.c2.egolnie ~Uz.e.lCzy~ 
sw~m. baje·c.2.n~n..l 'cent~aml 1 s.mymi strza
łt..t.i La Ltc.n.hę ft2.)CZ}nd oS.ę .. ~. 
!L.U2.e GO zWY'C.ęslv.a s'wej druriyny. 

LiLia ObrOL) I bI,a.m.karz sf'em.ll uda
Il.e sv.e bez zalZ,ut:u. 

W. L. T. ~. ll. talcmi.a&t poza k l'koma 
łac.nellll! p o'ciągnię·c:ianu , gra ns.tg."ł chao· 
t)'C2..n,a, Na w-YSOkc..śCl zaaan.a .stan~ .. 
Wrn~oh i r~zerwow'Y taz.an,czy.ll walaku, 
\,~·.~· 'o ~~ v. .... {.I1.c.. '~y . \, \_.fi1.1l wO. 
.wą Epokolt ą i ofia.rną grą może służyć 
pn }'klAc.E.m o.Ja c.aleJ QrtlŻyn-y. łiage w 
i _: l. '('1. • • <"'1 '- (! 

hae l ,za pueplLSZ'Cz.ore ,bra.mkin.e mOlŻ.na 
iO w.nić. 

Sęiz.ował d06Ć ciobrze p. F.eciJer. 
fub.i'CZliO~'Cl, mim;, padające,go bez. 

(n.erwy clesz.cw, <l'koło ~oo esób. 

• • • 
Na przedm('<:z<u druga drużyna Ł. T. 

nr. 

Atrakcla ŚW~ ateczna zwiazku ,halerczyków 

Z'""i",",z"łnie ruin soboru na placu Saskim VJ Wa\'s;!~wle 

LETNISKO 
dwa pokoje z kuchnią wśród lasku i parku, bli.ko 
Łodzi dla inteligenta. Wiadomość: Przejazd 16 
m. 18, lewa olicyna, 11 piętro od 6 do 8 wiecz, 
lu dentystki). 1202-3-d 

SIBblB 
,;wlatuwe, sla,..y PIY 
ehogr .. folog S.yl!er 
tizkoll1lk opowie Gl klIn 
J88t"Ś, k m bIt moiult 
NadeśllJ eb.rakt~r pll' 
ma swóJ lab ,aluterellO· 
wanel u80by IaKOWQ· 
olkaJ: lml" rUk, lIlle· 
811\0 aru leuia. Otrz1 
mUl .zoaegOło ~ Ił aDa 
1I1~ Obarllkttll'll, okrll8-
J801" ul"" w*d, &dol 
nOSc.ł, prJęlnaezeDle. 

Anali~ę Wy8)!" 81v po 
ulr~ym8D ,u a alotyoh 
(motua SuMAkami po · 
e:nowymIJ . U"ubiśCle 
przY/wuJę ud g. 1~-7. 
PrutulLały, ud .. awy, po 
dZ1ęJ<lfwalli .. nl\,j'l'r.,·blt· 
nieJ~'Sch ,,8Ób -'olioy 
W"rs~"",", Ptiycbo-Grs' 
toloS. :;zyller:izk 
I:' ęKnll f>- .j, 

RATUJCIE WłD~Y. 
.Szlleryn" IZloła). 
Doskonały środek 
Usuwa łupież, si 
wiznę. wypadanie. 
Dale cudowny po
rost. TYSiące rze
czywiStYCh odezw, 
podZIękowań Do
wody przy kupnie 

Paktet 2 złote. 
Wys}'lamy po o· 
tn:,lImamu gotówki. 
ł'rz.esylka oJ gr 
(motna znacz.kami 
~Oc2.towyn\l). La 
buralorJUm "SWIt' 
VII <lrSZl;IWIl, Hoza 
a, lUb ::'Wlt" r'lę· 
lIa _:J m. 12. f) -1 
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